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Lusrkow  przyw ó d cą  spisku

laurdiffaiii
\ obalenia rządu sowieckiego

1'OK.ł.kJ, 2. 7. Gen. Łuszkow , so- 
wiecKi komisarz spraw  w ew nętrz­
ny _h na Dalekim  W schodzie, k tó­
ry  uciekł z R osji do Maudżukuo, 
przybył dzis do Tokio pod eskortą 
o iic tró w  japońskich. U cieczka je ­
go przypisyw ana jesr w  Tokio 
odkrycia  przez tajną policją  so­
wiecką planu zam ordo .. ania Sta-

KIlEfllfimi
bezpłatnych pokazów 
I kursów gotowania 
e l e k t r y c z n o ś c i ą

n a  H p i e c  1 93 8 r.

lina i obalenie, obecnego rządu. 
Jednym  z głów nych organizato­
rów  zamachu m iał być Łuszkow .

Rząd sow iecki ma być zaalar­
m ow any ucieczKą^ Łtiszxowa, p o ­
nieważ jest w  posiadaniu szeregu 
ważnych danych o tajnych pla­
nach w ojskow ych  ZSRR, dotyczą­
cych sytuacji na p ogrin icz  u so­

w iecko -  japońskim .
Szczegóły ucieczk ' Łuszkow a, 

żyda z  pochodzenia, opisaliśm y 
szczegółow o w  num erze w czora j­
szym. D odać wypada, ze w edług 
podejrzeń GPU, Łuszl ow  zorga­
nizow ał w łasny w yw iad  w ojsk o­
wy na DaieKirn W scLodzie. D zię­
ki temu, b y ł uprzedzony-w e w ła ­

ściw ym  czasie o zam ierzonym  are 
sztowaniu go po w ykryciu  spisku 
na Stalina. Oddani Ł uszk oi/ow i 
ludzie ułatwili m u też przejście 
gram cy.

Osoba Łuszkowa jest przed­
m iotem  żyw ego zainteresowania 
dziennikarzy. Nazazie jednak jest 
on ściśle izolow any.

W izy ta  szefa
w  stolicy

HELSINKI, 2.7. W  sobotę przy­
by ł do Helsinek szef Sztabu G łów  
nego gen. Stacniew icz Złoży t on

Budienny
w  niełasce

M OSK W A, 2.7 D c N ajwyższej 
R ady R epubliki R osyjsk iej w y- 
jra n o  66 ow jakow ych, w  tej licz­
bie m a-szałków  W oroszyłcw a i 
Bluechera. Dziś już można tw ier­
dzić z całą pewnością, że m arsza­
łek  B udienny w ybrany nie został

5 Kurs ila Pań o g. 10-tej
w t o r e k (1-szy dzień)

6 Kurs dla Pań o g. 10- lej
Ś r o d a (2-gi dzień)

7 Kurs dla Pań o g. 10-lej
czwarteK (3-ci dzień)

Pokaz gotowania
p l « t a k o g. 17-tej

1 2 Kurs dla Pań o g. 17-tej
w t ó r e  k (1-szy dzień)

j a r . Kurs dla Pan o g. 17-tej
Ś r o d a (2-gi dzień)

14 Kurs dla Pań o g. 17-tej
czw artek (3-ci dzień)

15 Pokaz gotowania elek­
p i ą t e k trycznością g. 17-ta

19 Kurs dla Pomocnic dom.
w t o r t k g. 17-ta (1-szy dzień)

2 0 Kurs dla Pomocnic doin.
Ś r o d a g. 17-ta (2-gi dzień)

2 1 Kurs dia Pomocnic dom
p w a r te k g. 17-ta (3-ci dzień)

i  22 Pokaz gotuwaniu elek­
p i q t e k trycznością g. 17-ta

26 Pokaz gotowania r elek­
w t o r e k trycznością g. 17-ta

29 Pokaz gotowania elek­
p l q t a k trycznością g. 17-ta

W  S A L O N I E
ELEKTROWNI MIEJSKIEJ
Marsẑ kowi^a 150 (wejcie od Kredyt.)
Sprzedaż g rze jn ik ów  na raty 

od  4  z ł.

Budowa „linii Maginota" rozpoczęta

Patrole akademickie wyruszyły na Kresy
p o  w y s z k o l e n i u  n e  k u r s i e  p r z y g o t o w a w c z y m

.Patriotyczny czyn  m łodego p o l­
skiego pokolenia, m ający na celu 
obronę naszych K resów  W schod­
nich, w szedł już obecnie w  sta­
dium realizacji. O bozy W ędrow ne 
organizowane przez K oło M edy­
ków  S. U. J P. przy ośw iatow ym  
współudziale* K oła M łodych P ol­
skiej M acierzy Szkolnej już w y ­
jechały na teren sw ego działania, 
na pogranicze od D ruji po R ym a­
nów.

W dniach pierw szego i drugie­
go Lpca zebrała się m łodzież asa 
dem icka z całej Polski na kurs 
przygotow aw czy w  Dom u M edy­
ków  w Warszawie.

NAJLICZNIEJ ST A W IŁ  SIĘ 
POZNAŃ

Ze środow isk pozawurszaw- 
skich najliczniej przybyli delega­
ci z Poznania, m niej licznie z K ra­
kowa, kilku przedstawicieli z 
Wilna i -Lwowa, ale w iem  dołą­
czy się po drodze do obozów .

Nadto ośw iatow cy z w ileńskie­
go K oła M łodych  Macierz} urzą­
dzają na sw oim  terenie -Ruchomy 
Uniwersytet L u d o w y ,,IŁ na który 
już w yjechali delegaci z wai s ła w ­
skiego K oła M łodych. '

Kurs jest tak pom yślany, aby 
przeue wszystkim zaznajom ić o -  
bozow ców  ze stosunkami na tere­
nach, do których  się w ybierają.
Warunki na K resach scharaktery­
zowali prelegenci ze Lw ow a i Wo 
łynia.

Następnie na kursie przygoto­
w aw czym  w yjeżdżający w ysłu -
cuali prelekcyj o Zw iązku P o l- (A .P .) . W  Sądzie O kręgow ym  
skim, o pom ocy higienicznej dla 0̂CZyj sję w czoraj 2 lipca sensa-

ską, gospodarczą i ośw iatow ą stro 
ną pracy na obozach.

Przed w yjazdem  uczestnicy zo­
stali podzieleni na grupy pięcio i 
czteroosobow e, które bezpośred­
nio będą działać w  terenie.

Poszczególne grupy zostały w y­
posażone w  potrzebne m ateriały 
lekarskie i ośw 5atowa.

L E K A R STW A  D L A  DUCHA 
I  CiA Ł a

Rozdano specjalne apteczki pod 
ręczne i pew ną ilość specyi ików 
oraz narzędzia lekarskie i b ro­
szury, oraz tematy prelekcji m e­
dycznych.

M ateriały ośw iaiow e składają 
się z broszur antyżydowskich i o -  
św iatow ycn oraz ze specjalm e 
przygotow anych w zorów  refera­
tów, które prelegenci ośw iatow i 
będą wygłaszać na Kresach w  
liczbie czterech na tem aty: „C o 
słychać w  św iecie?", „O  kom u­

nizm ie", „O  chrześcijańskiej i na­
rodow ej m yśli społecznej" i „O  
ludności i ziemiach P olsk i".

Na kursie panował zapał do 
pracy społecznej i narodow ej na 
kresach i uczestnicy w  liczbie o -  
koło 150 nie zważając na przed­
stawione im trudności i nawet 
niebezpieczeństwa, ochoczo ru ­
szyli do pracy.

NIE B Y ŁO  ZA CO
Niestety, zamiast projektow a­

nych 200 obozów , w yjechała 
mniejsza ich liczba. Nie ma w  tym  
jednak w iny kandydatów, zw ła­
szcza ośw iatow ców  było  wielu, 
nie można Dyło jednak w ysłać 
wszystkich, bo nie było  icn za co 
wysłać. W iele instytucji n ie je d ­
nokrotnie w  ostatniej chw ili od ­
m ów iło lub obcięło kw oty subsy­
diów  Nie obeszło się tutaj natu­
ralnie bez potajem nych w p ły ­
w ów  różnych „p rzy ja c ió ł" m ło ­
dzieży akadem ickiej, którzy nie

wahali się utrudnić m łodzieży 
naw et taki czyn, tak praca poi 
ska na kresach.

D ZIW N Y  STOSUNEK 
MIN. KO M U N IKACJI

Dziwnie też trochę ustosunko­
wało się do idei obozów  M ini­
sterstwo K om unikacji, gdyż bar­
dzo trudno by ło  otrzym ać zniżki 
dla w yjeżdżających, a tymczasem 
organizatorzy liczyli na otrzym a­
nia bezpłatnych przejazdów , co 
chyba nie by ło  żadnym  niezw y­
kłym  żądaniem.

M im o wszystko, akadem icy na 
kresy w yjechali m oże nie tak licz­
nie, jak  chcieli organizatorzy, ale 
początek w alki o polskość kresów 
zrobiony

Pierw szy oddział instruktorów 
pracy kresow ej już wyjechał. 
W róci za dwa tygodnie boga.y  w 
doświadczenia, aby innych do tej 
pracy pociągnąć.

s zfa o u  P o ls k i
Fin la n d ii

*
Iprzea południem  u izyty 0'Hcjaine 

szefow i fińskiego sztabu g łów ­
nego gen. Oesi_h, nac^eln^mu d o­
w ódcy  armu lińskiej gen. u ester- 
m aaow i posłow i R  P- Soko nicłrie 
mu, urzędującem u m inistrów ' 
obrony Prem iero wica janderow i
oraz urzędującm u m inistrow i 
spraw zagranicznych Yolonnaa.

G godz. 12 gen. Stachewicz z ło - 
zył w ieniec na grobie poległych  bc 
baterów  z czasów w alk o n iepo­
dległość.

O godz. 12 min. 30 rew izyto­
wali gen. Staehiewicza gen. 
Oesterman, Premieca jander, po­
seł Sokolnicki oraz m inister Y o ­
lonnaa.

O god: 13 naczelny dow ódca 
armii fińskiej gen. Oesterman p o ­
dejm ow ał gen. Staehiewicza i jego 
świtę śniadaniem w  kasyn :e  Bran 
do. P o  śniaaaniu gen. Stachiew ;cz 
zwiedził um ocnienia obronne, w  
okolicach Helsinek.

O godz. 17 m arszałek Firuandu 
M annerhekn podejm ow ał gen. 
Staehiewicza herbatką w sw ej pry 
w atnej w illi Przy tej okazji m ar- 
szałk M a.m erheim  w ręczył gen. 
Stachiew iczow i w ielką wstęgę or­
deru Białej R óży oraz udekoro­
w ał kom andorią orderu  „B iałej 
R óży" pik. Jaklicza oraz a ta ch i 
w ojskow ego R. P. w  Finlandii 
ppłk. Łosia, zaś krzyżem  o ficer­
skim ” tm Horocha

K u p -J z  t a r : 3 
^ '^ • " m o d n y KRAWAT w  firm ie

S f o f a n  F B I C M
Warszawa, Aj. jerozolimskie 1

Echa £Zburzenia Jerozolimy”

B o y - Z e l e A s k i  s k a z a n y
w  p r o c e s ie  z  a d e u s z e m  K o n c z y ń s k i m

ludności i szereg referatów  tech­
nicznych, związanych z lekar-

Delegacja kombatantów niemeckch
w  sobotę p rzy b y ła  do W a rs za w y

W sobotę przybyła do Warszawy 
delegacja kombatantów niemiec­
kich w  liczbie 15 osób z rewizytą do 
irezesi federacji PZOO gen. dr. Ro 
.ani. Góreckiego, Który przed ro­

kiem bawił w Berlinie na czele de­
legacji kombatantów polskich. W y­
cieczkę niemiecką powitał na gra­
nicznej stacji w  Zbąszyniu sekre­
tarz generalny federacji — mjr. 
han Ludyga Laskowski.

Na dworcu Głównym przybyłych 
o godz. 19.48 gości, powitali prezes 
federacji PZOO gen..Górecki, w o 

oczeniu członków zarządu główne 
go, przedstawicieli związków sfede- 
rowanych, komendant główny fecie 

Ś racji PZOO gen. Jarnuszkiewicz o-

raz członkowie ambasady niemiec­
kiej z radcą von Wuehlischem.

Na czele delegacji niemieckiej 
stoi poseł do parlamentu niemiec­
kiego i przywódca kombatantów nie 
mieckieh Hanns Oberlindober, kie­
rownik organizacji „National - So- 
zialistische Krifcgsopferversorgung“ 
t.zaopatrzenie ofiar w ojny) i zara­
zem szef odpowiedniego urzędu 
przy kierownictwie partii narodo­
wo - socjalistycznej. Piastuje on 
także honorową godność generała 
dywizji oddziałów szturmowych 
partii narodowo - socjalistycznej.

Kombatanci niemieccy zabawia w 
Polsce 6 dni. Dn. 3 b. m. o godz. 
10-ej goście niemieccy złoża w ieńce 
na grobie Nieznanego Żołnierza.

0  d r u y ą  s e s j ą  n a d z w y c z a j n ą
w y /tę p u je  K o ło  P o ln ik ó v*

Najbliższe posiedzenie Sejmu 
odbędzie się 6 b. m. o godz. 11 
przed południem . Porządek dz.en- 
ny tego posiedzenia nie został je ­
szcze ustalony.

W  przeddzień odbyć się ma ze-

jak słychać —  zam ierzają zw ró­
cić  się do rządu z żąaaniem zwo­
łania jeszcze jednej sesji nad­
zw yczajnej dla załatwienia kilku 
projektów  ustaw oddłużenio­
wych, uzupełnienia planu prac o-

cy jn y  proces Boya -  Żeleńskiego 
o zniesławienie Tadeusza K on - 
czyńskiego, z racji wystawienia 
sztuki „Zburzenie Jerozolim y".

W książce sw ej pod tytułem 
„K rótk ie  spięcia" Żeleński napi­
sał, że „A utor tak się przejął p o - 
staciam. Rzym ian i żydów  w 
„Zburzeniu  Jerozolim y", że, chcąc 
się w edrzeć do teatru, użył pod­
stępu i złożył skrypt anonim owo, 
jako m łody autor, a później oka­
zało się, że jest starym fabrykan­
tem scenicznym ".

Poniew aż uszczypli wości te 
przeki aczają ram y krytyki litera­
ckiej, K onczyński w niósł skargę 
do sądu, dom agając się ukarania 
Boya -  Żeleńskiego z art. 255.

Twierdzenie, iż Konczyński ano 
nim owo, jako m łody autor 
wniósł sztukę do teatru —  nie od ­
powiada prawdzie, bow iem  oskar­
życiel pryw atny pow ołał sie na 
trzech św iadków  dy i. tealru P o l­
skiego F- Szyfmana, doradcy li­
terackiego teatru Polskiego dr. L. 
Pom irow skiego i tłumacza sztuk 
p. B. G orczyńskiego.

Na rozpraw ie trw ającej 7 godz 
okazało się, iż p. Konczyński oso­
biście zaniusł utwror i

ski jak i dr. Pom uuw ski w iedzie szaw skim " a także obłożenia aresz
li, iż utwór jest dziełem  K onczyń - 
skiego. Dyr. Szyfm ana zawiado­
m ił p. K onczyńskiego, że w ysta­
wia sztukę.

Ze strony obrony zeznawał ezło 
nek P .A .L -u  Jan Lorentow icz 
oraz dw u urzędników  administra­
cji teatru Polskiego

Zniesław iony dom agał Się ukara 
nia Boya -  żeleńskiego z całą su­
row ością prawa, ogłoszenia w yro­
ku na koszt skazanego w  „K urie ­
rze Porannym " i „W ieczorze W ar

tern i zakazu sprzedaży książki 
„K rótk ie  Spięcia".

Oskarżony twierdził, iż działał 
w dobrej w oli i bynajm niej p 
Konczyńskipm u nie chciał w ni­
czym  ani zaszkodzić ani też poder 
wać jego atuorytetu potrzebnego 
do w ykonyw ania zawodu literata.

O godzinie 4 -e j popołudniu sąd 
ogłosił w yrok  i uznał w inę oskar­
żonego, skzaując go na 10 dni a - 
resztu, 50 zł. grzywny, oraz ponie 

sienie kosztów sądowych.

N e w e  ze rw a n ie
t a m y

W a lh i w  Chinach
TOKIO, 2.7. O św icie Chińczy­

cy zerwali tamę na rzece Jangtse 
o 20 km. w  górę rzeki u fortyfiko­
wanej zagrody w  M atung, która 
dotychczas powstrzym ywała posu 
wanie się okrętów  japońskich w 
kierunku Hankoa. L otn icy  dono­
szą, że olbrzym ie m asy wód spły 
w ają w kierunku jeziora  Pehou. 
D oniosły strategiczny obszar, le­
żący pom iędzy rzeką, & pasmem 
górskim, przebiegającym  w  połud 
niow o - zachodniej części prow in­
c ji A nhw ei, zamieni się w  oibrzy 
mią pustynię wodną. Obniżenie 
się poziom u wód w  dolnvm biegu 
rzeki, utrudni w znacznym  stop­
niu posuwanie K'ę  okrętów japoń­
skich.

Zajęcie Tunghbienu
TOKIO, 2. 7. Agencja Lomei Jo- 

nos*, że wojska japońskie zajęły 
rn-asto Tunghsien, położone na po­
łudniowy wschód od Szantungu, 
wypierając oddziały chińskie w  kie 
runku południa na wschodnie w y­
brzeże Jeziora Tungpei.

O b s e r w a t o r i u m
na Pop*Iw anie

LWÓW, 2. 7. Z Kołomyi ionoszą, 
iż najwyżej w Polsce poljżone ot- 
■serwaioriuiii meteorologiczuu-astro- 
numiczne na szczycie gory Poi>- 
Iwan (2 222 m.) zustanie oddany do 
użytku nauki polskiej jeszcze w cią­
gu bieżącego miesiąca.

^ a g u n l t a g r o ł o n y
Wo"sKa narodow e p r ze r w a ły  front

Czerwoni t r *  . i iboio
S A L A M ńK K A , 2.7. K om uni­

kat głów nej kwatery pow stań­
czej: Na froncie Castellon na o d ­
cinku Bechi n ieprzyjaciel atako­
wał 4 -krotn ie pozycje pow stań­
cz a  A taki odparte zostały 7  w iel­
kim i stratami. Przechodząc do 
natarcia wojska narodow e zdo- 

osobiście były  nieprzyjacielskie pozycje

- b r a n i e  K o ła  R o ln ik ó w ,  k t ó r z y  —  b e c n e j  s e s j i  t y m i  p r o j e k t a m . .

w ręczył dyr. Szyfm anowi, który 
dał go do oceny p : G orczyńskie­
mu. U tw ór czytał również dr. 
Pom irow ski i zarówno p. Gorczyń

w yjściow e, przerw ały n ieprzyja­
cielską linię frontu i 'za jęły  m ia- 
stec :ko Bechi oraz klasztor San 
Antonio, Następnie zajęli narodow

cy pozycje wzdłuż drogi w iodącej 
do Villareal.

W zięto do niew oli 200 jeńców  
oraz zdobyto liczhe karabiny m a ­
szynowe i znaczne zapasy m ate­
riału wojennego.

Znaczenie przerwania tego ob ­
cinka frontu wynika z ośw iadcze­
nia szefa sztabu armii ezerwonej, 

"który jeszcze w  czwartek w  prze­
m ów ieniu radiow ym  podkreślał, 
że zajm ow ane pozycje  posiadają 
nader doniosłe znaczenie dla o -

brony Saguntu i dlatego utrzyma 
ne być muszą za wszelką ceny 

W ojska narodowe, działające 
na obszar ze gól skim Espadan od ­
dalone są wszystkiego o 15 km. od 
gram cy prow incji W ^ m c ji . K o ­
lumna, która w  piątek popołudniu 
zajęła Bechi zna jduje się w  odle 
głości 25 km. od Saguntu. N ie­
przyjaciel przed w ycofaniem  si* 
podpalił pola z dojrzew ającym  
zbożem.
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iwSróu artyituiow) BO gr„ w reklamach iw SrcJ ogłoszeni — so gr„ na oi itnlej stron a — TO gr W dodatku niedziel, 
aym 7u gr Notatki re.cl. mowe — 1 zi Kom unikLt, l wyjaśnienia — 150 z!„ op is, specjalne — 3 zł„ li karskie 30 g, 
Urobne po 20 gr. za wyraz, duże Utery w ogłoszeniach „drobnych" lic z , sio za oddzielne wyrazy, tlu st, druk — po­
dwójnie. Notatki reki imowe oznacza się cyfrą fN  ). a komunikaty — wyjaśnienia cyfrą (K.) Za term in, druku ogło­
szeń Adn h.lstrac) nie odpowiada.

Dział ogłoszeó: Now j Swlat 19 m. 1, I piętro. Biuru czynne od godz. 9 rano Cr 4 popoł. te l. 224-40.
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W
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